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O Brześć. 

Rząd polski wystąpił z zasadniczem, sze- 
roko umotywowanem żądaniem, aby powsta- 
jące państwo polskie było dopuszczone do 
rokowań w Brześciu Litewskim, a to z gło- 
sem stanowczym, nietylko doradczym. 

Racyonalny ten postulat odpowiada temu, 
co opinia polska od początku układów brze- 
skich podkreślała i rozprowadzała. Odpo- 
wiada stanowisku, że tam, gdzie ma mówić 
się o wschodnich granicach Polski, gdzie 
wogóle sprawa palska ma być traktowana 
między trzema mocarstwami rozhiorowemi— 
tam głosu powstającego państwa polskiego 
zbraknąć nie może, bo o Polsce bez Pola- 
ków decydować nie wolno, chociażby to 
być miały decyzye cząstkowe — tak, jak 
w istocieby być musiało — chociaż kwestyi 
polskiej tyłkoby dotkneły, nie mogąc jej w 
calości rozwiązać. Udział Polski w Brześciu 
równa się zaszdniczemu uznaniu, jej pań- 
stwowości i samodzielności — odmowa tego 
udziału przeczy jednemu i drusiepu. 

Wprawdzie p. Bornstrin-Troskij uważa, 
iż tylko holszewiekie przedstawicielstwo 
Pofgki byłoby przedstawicielstwem prawdzi- 
wem, obecnego zaś nie uznaje, lecz to pozo- 
stać musi kwestvą osobistą Bornsteina i to- 
warzyszy. Dłatego zdziwiło nas trochę sta- 
nowisko hr. Czernina, który nazbyt gładko 
przeszedł nad ndzinłem Polaków w Brześciu 
do porządku dziennego w swej ostatniej mo- 
wie, gdy mianowicie dał do zrozumienia, iż 
rząd austro-węgierski nie może na ten udział 
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rządu polskiego, iż granice Polski powstają- 
cej ani jeszcze nie są określone. ani okre- 
He się dzisiaj nie dadzą. Wypływa to logi- 
cznie ze stanowiska, zajętezo przez niezale- 
śną opinię polską, i4 Brześć jest w każdvm 
razie tyise etapem, mie zakończeniem kwe- 
styi polskiej i że narad niczego się nie zrze- 
ka, ani niczem dorażnem nia, zadowalnia, 
chociaż chee, aby rząd znależł się jako pla- 
cówka na każdej stacyi, jaką sprawa polska 
przebiega i będzie przebiegała. W tem =sta- 
jnowczem zaznaczeniu, %ż granice ani nie są. 
ldziś określane. ani dzisiaj okreśtić się nie 
dadzą, upatrujcem 
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czeniem roli polskiewo państwo u ehwili o- 
becnej. Role tę rząd w swoj dleklaraevi rów- 
nież stanowczo ornacza, Stw 


dza howiem, 
(że nowo utworzone państwa polskie ma tyl- 
| ko zawiązkowa budowe Telndzo a 
żyć za pońdustewę „dó ls 
do obrony praw niemzo ixwslonvch 
polskiego, Prawa te-wsz 
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ród niedy œl nich nie odstapi, 

L taką sema s a rodlreślą rzad 
warszawski prawo narodów do =trnowienia 
samoistnego 1 o seym losie Io sw tu ustroju. 
Domagamy się (evo prawa i ol nowa rów- 
nież nie odstąp'my. » żądamy. soy b lo wy- 
konane tak. jak my sobie jego przeprowa 
dzenie wyobrażamy. nie iak roi jp sobie p. 
Bornstein czy jenera) ||u/Tnrznn. Froaseałog'a 
jednego pozostawia nas równie clo ną. nk 
Junkierski pobrzęk szabli dneeva. T uadzi- 


my, że obydwaj mają teraz w domu zadania 


Bastawać, nie chcąc Siawiad-arapeneódpo-TEE""JAK mija stanowić o Swvm losie. P. 


- . 


- 


—akGżaw 1. s pora E Ee 
miery nie zańałeko idvie linig kompro- 
misu z bolszewizimem, jaki na gruncie tej 
kwestyi zawrzeóby pragnał. Skoro mocar- 
stwa centralne raz uznaly niepodległość po- 

- wstającega nolskieon państwa, to logiczna 
i nieunikniona konsekwencyą tero przyzna- 
pia musi byé dopuszezenie przedstawiciela 
rządu warszawskiego do układów brzeskich. 
Wszelkie ustępstwo z tego stanowiska jest 
równocześrie odstenstwem od idei zasadni- 
zej: od przyznania Polsce praw państwowo- 
ści A nie wiemy, ezy w interesie państw 


centralnych byłoby wywoływanie wrażenia, 


B cofają się one dzisiaj z tego zasadniczego 
l przez siebie ciągle rozeł: sanego stanowi- 


dka, W Wiedniu I w ReHinie musianoby do-. 


brze rozważyć, czy takiem przeciwstawia- 
aiem się rządowi warszawskiemu, warto je- 
dnać sobie fawory bolszewickie, których ga- 
tunek, a przedewseystkiem trwałość, mogą 
jeszcze podlegać dyskusyi. 

Za bardzo słuszne uważamy zastrzeżenie 


Botnotein must myśleć » ten."itrk rzy- 
mać fotel, na któryu usiadł wbrew woli ol- 
brzymiej większości narodu rosriskiesao. A 
tym czynnikom, które reprezen nia "enerał 
Hoffmann, może bezrobocie niemiackie do- 
starczyć daleko wdziecznielszych zafeć. ani- 
żeli kwestya sanmokreślenia na: odów. 

Do deklaracyi polskiej jeszcze przyjdzie 
powrócić. Na razia wystarczy z znaczyć, że 
opinia popiera z esłym naciskien żadanie, 
aby tząd warszawski miał w Rro‘ 
i to głos stanowczy. 
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(RZECZY polske 
W niem;łej sytuacyt, 

Podaliśmy wczoraj w streszczeniu 

czne komplementy, z jakimi. uważał 

ściwe wystąpić leszczyński „Kraj“ w dniu 

„urodzin Wiihelma 1l, Obecnię dziennik ten 

przytacza życzenia, jakie złożyli swenm 

władcy hakatyści i jumkrzy i nneksvoniści, 

|grupujaecy się dokola „Dewtsche Zeitung”. 
Organ ten pisze między innemi: 
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„Krakowska szkoła polityków dla potęnie-. 
nia spisków, powstań, demokracyi, lbera-] 


lizmu t dla pzasadnienia rządów arystokra- 
tyczno-konsetwatywno-ng0doweoskatolickich 
potrzebowała dowody, że jesteśmy zawsze 
tym sąmym niepoprawnym narodem warche- 
łów, że naród, który Stworzył į ukochał zło- 
ga mąłność, nie godzien jest zaufania nawet 
po rozbiorach, że stare grzechy pokutują 
w nas wciąż jeszcze, Jakgdyby nic się nie 
stało pod koniec XVOY wieku, jakby czyn- 
nikiem odrodzenia narodowego i nawet 
wzmocnienia rządu nie były właśnie prądy 
demokratyczne, liberalne, poniekąd rewelu- 
CYM, Amtyszlacheckie i z konieczności eza- 


sem antyklerykalne! Jakgdyby naród roz-. 


darty, ujarzmiony, 


TY skuty, zakneblowany 
"mógł żyć bez or 


ganizacyi nielegalnej, jakby 


~ Konfederacya Barska, Trzeci Maj, Insurek- l 


ẹya nie zrodziły się-włąśnie ze spisków! — 


Żanmiewać się dziś możua, jak dalece ten-| 


ya gti czykowską mąciia chwilami ja- 
my «xl historyków, którzy jej hołdowali. 
Toż miki iy. jak głęboki Szujski pascił 

w Świat owcipne a płytkie zestawienie H- 
„„beri veto 4 liberi conspiro, kiedy naprawdę 
+ związok historyczny istniał tylko między 

Bawną konspitacyą familii magnackich, a 


Owęczesną konspifacyą przed narodem klu-. 
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Zamawiać „Głos Nsrods* można we wszystkich urzędach pucztowvch Austro-Węgier, Polski I Niemiec, we wszystkich ngencyach dzienaików iuo 
bezrosrednia w afmisis'racy (W Okupacyi niemieckiej wolno jedynie prenumerować za pośrednictwem urzędów pocztowych). — Wałaty można usku- 
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„Nieszczęściem trzydziestole- 
tnich obecnie rogivw cesarza 
Wilhelma U było dotąd, że na czele 
rządu w Rzeszy i w Prusach si? postawicno 
takich mężów, którzyby <ilneni i pewnemi 
celu rękoma uprawiali nadal politykę Rismar- 
eka. Rządy naszego cesarza rozpoczęły się 
przejęciem Bismarcka, jedynego któraso nis 
można było zastąpić, Ale Bismarck musiał u- 
stąpić. Odtąd zawisła nad jego następcami I 
ich przeważnie antybismarcekowską polityką 
nemczys. Niechaj cesarstwo niemieckie po 
wsze czasy od losu haniebnej słabo- 
ści zachowanem będzie, jaka była właściwą 
niepoprawnemu dyletantowi i 
romantykowi na tromie Hohenzollernów, kró- 
łowi Fryderyk. Wilhelmowi IV, który musiał 
czapkawać przed polegivmi bojownikami ba- 
rysad, poprzeńnikami czerwonej między naro- 
dowki którega nieszczęściem 
bylo, że w przecimeństwie do swego brata, 
resarzą Wilhelma T — nis mógł postawić n- 
be. siebie jako wspoipraerwników ludzi 
wielkieh, nie mósł ich ścierpieć, I pozwo- 
liść im dowolnie rządzić”, 
A luzye te, ość chyba wyraźne, dają „Kra- 
jowi (temat «o badania, iż wszechniemcy 
obrażają majestat" i że są tak oczywiście 
niewdzięczni. Iras znajemy, że wszechniem 
rę nie są hynajntniej tak uniżeni. jak „Kraj“. 
Me trzy nie leniej hyłabv pozostawić troske 
o. to — im samym? Co obchodzą Polaków te 
wewn trznolneuskie  sozrzelntnki urodzina- 
we? Jeżeli Krai“ inż dał wyraz swoim u- 
czuciom i poloni! się w nas. to nie widzimy, 
po eo jeszcze ibiudać, iż Prusacy nie tak po- 
komie sznreają noeami? Nie mięszajmy się 
la cudzych nieporozumień familijnych, a za 
to bedziemy mouli tem nsilniej wyprosić 80- 
bie wchudzenie w nasze kwesivo irg- 
na. Czy nie tak? 
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Do stałego ogniska zamętu, jskiem jest 
Petersburg, przylaczęły się trzy nowe w cią- 
m nhieelego tygodnia. Idzie nam o zajścia 
w Finlandyt, na Ukrainie i o bezrobocie w 
Niemczech. 

Pierwsze dwa chaosy pochodzą wprost z 

Petęrsbu ga i prawdonodobnie są dziełem 
 bezpośredniem bolszewików. P. Rornstelno- 
wi-Trockiemu i Teninowi nie dogadza poli- 
 tyeznie %upelna samodzie!ność Finlandyi, u- 
znana już przez część zagraniey, równie jak 
samodzielność Ukrainy. Uezyniłi też, eo mo- 
mi, aby w krajach tych powstały przeciw 
ządom już istniejącym, kontrarządv typu 
»lszewickieso. W  Finlandyi „czerwona 
awardya* zaatakowała. „znienawidzony we- 
Jug Ajencvi Petersburskiej senat; widzimy, 
że towarzysz Sobelsohn-Rndek, dyrektor A- 
jjencyi, nie ża!łuie soczystych, a z powietrza 
'czerpanych określeń. Ma to być „czerwona 
gwardya“ miejscowa, lecz organizowano ją 
jzapewne z Petersburga. Senat znajduje się 
w jakiejś nie wymieniane] miejscowości, uje- 
ła się za nim „swardva biała”, która stara 
się przywrócić porządek. 

Do wzniecenia zamętu w Finłandyi posłu- 
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żyli się pp. Bornstein- Mandelbaum i towa- 
rzysze wojskiem rosyjskiem, które tam stało 
załogą i teraz mialo być wywożone z% po- 
wrotem do Rosyi. Bolszewicy ogłaszają, że 
wojska te byty napastowane przez „kontr- 
rewolucyonistów". Wszystko przemawia za 
tem, że było przeciwnie, tj. że zbolszewiczo- 
ne żołdactwo na hasło z Petersburgu posta- 
nowiło zniweczyć ład, jaki w Finlandyi za- 
prowadził senat. Ostatecznie w różnych miej- 
scowościach Finlandyi uznaje się obecnie 
różne władze. Gdzieniegdzie rządzi senat, 
gdzieniegdzie „rady robotniczo-żołniersko- 
chłopskie“, zorganizowane na wzór bolsze- 
wieki. 


| 
Niemal identyczny obraz przedstawia „„re- | 


publika ukraińska". Centralna Ukraińską 
Rada wysłała, jak wiadomo, swych przed- 
stawicieli do Brześcia, gdzie ogłosili, że bę- 
dą rokowali o pokój w zupełnej niezawisło- 
ści od przedstawicieli bolszewizmu. Przez 
jakiś czas p. Bornstein stanowisko to akce- 
ptował, lub czynił drobne na pozór zastrze- 
żenia. Później przeszedł do zastrzeżęń Bta- 
nowczych, widocznie w miarę jak nadcho- 
dziły wiadomości, że urządzona przez agi- 
tatorów bolszewickich kontrrewotucya zy- 
skuje na terenie. Aż ni stąd ni zowąd wy- 
nurzyła się na widownię Rada ukraińska z 
Charkowa, zorganizowana w typie bolsze- 
wiekim, która oświadczyła, że chce rokować 
o pokój w Brześciu. ala wespół z delegacyą 
rosyjską, jako przedstawicielstwo republiki 
ukraińskiej, która wehodzi w skład federa- 
|epinei republiki rosyjskiej. 

| Zbytecznem byłoby wdawać się w subtel- 
jności prawno-państwowe, jakie pływają po 
jtych chaotyczn"ch i operetkowych w grun- 
cie rzeczy dysknzvach. Dość na tem, że to- 
|kowania osobne z Ukrainą musiały uledz 
w Brześciu zawieszeniu, gdyż istnieją współ- 
cześnie dwie reprezentacye „Ukrainy“: de- 
_eracyi Rady Centralnej z Kijowa i delega- 
ci Rady charkowskiej, a jedna i druga po- 
daje się za prawowite przedstawicielstwo 
tego potężnegu morarstwa. Naibłiższy cel 
Bornsteina został osiągnięty: Ukraina nie 
rokuje samodzielnie o pokój, na które to ro- 
kowania liczył tak wiele hr. Czernin, pod 
względem aprowizacyjnym zwłaszcza, CO 
wypowiedział w swej ostatniej mowie. Jaki 
jednak jest właściwy cel rozbicia tych ukła- 
dów przez bolszewizm, trudno na razie o- 
cenić. W każdym razie rokowania brzeskie 
znów mogą stanąć na punkcie martwym i 
to po tak długiej przerwie. 

Między wojskiem ukraińskiem. kierowa- 
nem przez Radę Centralną kijowską a woj- 
skiem bolszewickiem rosyjskiem toczą się 
tymczasem walki o nieznanym bližoj prze- 
bieru. Prawdenodobnie w armii ukraińskiej 
również panuje rozłam i część wojsk, do- 
tknięta silniej bołszewizmem, działa wespół 
z Rosyanami przeciw Ukraińcom kijowskim. 
Osobno biją sie znów bolszewicy z kozaka- 
mi. Jeszcze innv, odrębny rozdział stanowią 
walki między bolszewikami a korpusem pol- 
skim jenerała Powbora-Muśnickiego. Ogni- 
skiem tych walk jest Orsza. Wywołane one 
zostały prawdopodobnie przez bolszewików, 
którzy postanowili korpus polski rozbić, 


gdyż jest on im nie wysodny, jako ognisko 
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myśli narodowej i dyscypliny. Jeszcze je: 
den element chaosu stanowią wałki miedzy 
oddziałami rumuńskimi a bolszewikami. Ru- 
muni mieli pobić bolszewików pod Ungheni 
i zająć Kiszyniew. 

Podczas gdy cała Rosya jest jednym wie: 
kim zamętem walki wszystkich przeciw 
wszystkim, w Niemezech wybuchnął i szerzy 
się dalej strajk robotniczy, dotykający w 
znacznej mierze fabryki amunieyi. Wiado- 
mości urzędowe są wymierzane Szczu)v0, 
prywatne prawie nie nadchodzą. Z pism po- 
znańskich można się poinformować, że w «a= 
mym Berlinie strajkuje 750.000 robotników 
prócz tego dotknięte są bezrobociem niesły: 
chanie ważne zaklady Kruppa w Essen, dą: 
lej Spandau, Neukoelln, Charlottenbnig, 
Kiel, Hamburg, Gdańsk, zagłębie westfal- 
skie, wreszcie w Niemczech południowych: 
Monachium, Norymberga i Fuerth. 

Charakterystycznem jest, że organizacye 
rebotnicze niemieckie bezrobocia tego nie 
zaczęły, ani doń się nie przyłączyły. Mimo 
to ogromny ruch strajkowy jest faktem. Kie- 
ruje nim, a właściwie kierowała osobna ra- Ès 
da robotnicza, złożona z 500 robotników, 
która wybrała komitet wykonawczy. We- 
dług ostatnich wiadomości rada ta została 
rozwiązana manu militari przez do- 
wódcę wojskowego w Marchii (siedziba: Ber- 
lin). Nowych związków do kierowania ru- 
chem strajkowym tworzyć nie wolno. Wi: 
dzimy, że władze wojskowe chwyciły się 
środków drastycznych, których skuteczność 
lub nioskuteczność będzie próbą sił miedzy 
robotnikami a rządem. Gra idzie o stawką 
wysoką, gdyż bezrobocie w fabrykach amit 
nicyjnych dotyka wprost ofenzywnych Za» 
miarów armii niemieckiej na zachodzie: bez 

ciągłego dowozu amunicyi ofenzywa josh 
nader utrudnioną. 24 

Robotnicy stawiają postulaty dwojakie: 
żywnościowe i polityczne. Pierwsze są 3- . 
kcentowane słabiej, drugie natomiast wysu- 
wają się na plan pierwszy, a wśród nich mo- 
menty dwa: wewnętrzny i zewnętrzny. Go 
do pierwszego domagają się robotnicy znie- 
sienia stanu oblężenia i cenzury. Co do diu- 
giego idzie im o natychmiastowe zawarcia 
pokoju powszechnego na podstawie „bez a- 
neksvj i kontrybucyj, z samookreśleniem 
narodów“, 

Na razie nietylko nie zniesiono stanu o- 
błężenia, ani cenzury, lecz na podstawie 
pierwszego rozwiązano radę robotniczą, zaś 
na podstawie cenzury zawieszono  „Vor- 
wärts“, centralny organ partyi socyalisty- 
cznej. Dodać trzeba, że Scheidemann i cala 
grupa socyzlistów „rządowych" przyłączyła 
się do popierania bezrobocia, porwana wi- 
docznie ruchem żywiołowym. Frakcya nie- 
zawisłych, z Haasem i Ledehourem na czele, 
była w tym ruchu od poczatku. Strajkujący 
zaznaczają, że ruch ich kieruje się przeciw 
„Vaterlandspartei", która domaga się walki 
aż do ostateczności, aby urzeczywistnić swe 
zamysły aneksyonistyczne. 

Oto doniosłe, niezwykłe ważne wypadki, 
jakie przyniósł tydzień ubiegły. Rozwoju ich 
oczekuje świat z gorączkową n'eeierpliwo- 
ścią. PL. 


bów ugodowych. Nikt inny, jak bystry Kal 


linka odnalazł w skrzywiorych teoryach 
Donsiderational Rousseau a jawny dowód, 
że staropolska anarchia szlachecka wybor- 
nie da się pogodzić z noweżytną anarchią 
demokrątyczną. ł 

Takie bezeeremonialne przemyeanie poli- 
tyki pod pokrywką przedmiotowej nauki 
musiało przyśpieszyć protest ze strony tych 
umyslów, która raził pokutniczy nastrój nie- 
których dzieł historyków szkoły krakow- 
skjej i nadmierne zgęszczenie w nich ciem- 
nych barw. Protest najmocniejszy nadszedł 
z Warszawy. Dlaczego stamtąd? Prof. W.| 
Sobieski w. interesującym wywodzie tłoma-| 
czył przed laty, że pesymizm Kalinki, Szuj- 
skiego i Bobrzyńskiego wypłynął ze smę- 
tnych murów martwiejącego Krakowa, peł- 
nego pamiątek Świetnej przeszłości, a umie- 
szczonego na kresach polskości, pod obu- 
chem potężnej kultury germańskiej, kiedy 
i tymczasem Warszawa, zbudowanaśw sereu 
ziem polskicn, a zwycięsko odtrącająca fa- 
ę barbarzyńskiej risyfikacył, czuła w sobie 
moc wielkiego środowiska, to też zdobyła 
się na optymistyczna wiarę we własne siły. 
Spostrzeżenie naogół i tralnó i ładne, jak. 
kolwiek zdarza się również, że właśnie 
w najcięższej niedoli, nella miseria,’ 
tem eudniej promienieją minions tempiri 


mierze idealizacya starej Polski pod piórem 
emigracyjnej szkoły lełewelowskiej. Bo ta- 
ka już jest dusza ludzka, że jeden i ten sam 


objekt zewnętrzny zależnie od indywidual. 
nero doboru spiatanych pierwiastków, wy- 
nołuje w niej różne odgłosy: rozłąka osia- 
bia miłość, ale również słusznie można ogól- 
nikowo rzec, iż potęguje miłość i t. d. Na. 
szem zdaniem „optymistyczny“ kierunek 
wśród historyków zawdzięcza swoją prze- 
wagę w Warszawie, jak i we Lwowie i po- 
niekąd w Poznaniu, płównie tej okoliczno- 
ści, że tam nigdzie nie urabiano tak opinii 
dla celów 
rym zależało na budzeniu niewiary w przy- 
rodzone popędy narodu. 

Jeden z pierwszych zaprotestował przeci- 
wko doktryneryzmowi naczelnej historyo- 
grafii krakowskiej Kazimierz Jarochowski, 
Poznańczyk (1882)*). Nie znaczy to jednak, 


(właśnie Rosyanom dogadzać musiały wywo- 
dy, pouczające, że cała przeszłość Polski 
„składała się na katastrofę, oczywiście tem 
samem bezpowrotną. Czystej nauec, rzecz 
prosta, na budzeniu takich sugestyi nie za- 
ileży, i ogólnik, za którym ujmuje się Ka- | 
rejew, jest równie bezwartościowy, jak gdy-, 
by ktoś np. dowodził, że „cała“ przeszłość, 
Niemiec prowadziła do Jeny (czy też do Se-| 
danu), przeszłość- Franeyi — do Austerlitzu 


(lub do Cuszimy). 
Po Śmoleńskim, Litwin, Tadeusz Korzon! 


| s r ; 
r. 1890 grzmiące „nie pozwalam“ przeciwko 


nadużywaniu maksymy „historya est. 
magistra vitae“. Liczne głosy ujęły się; 


w narracyi historycznej ucichła. Do głosu 
doszli „optymiści', Lecz kogóź nazwiemy 
tem imieniem? Co znaczy wogóle ten ter- 
min filozoficzny w zastosowaniu do dziejo- 
pisów? Zdaniem prof. Sobieskiego „pisać pe. 
symistycznie bistoryę, to znaczy przedsta» 
wiać zjawiska historyczne w gorszem świe- 
tle, niż należy; optymistycznie przedsta- 
wiać w lepszym“ ^). Do tego określenia po- 
zwolimy sobie zaproponować dwie poprawki. 


ubocznych przez czynniki, któ. |(albo do Waterloo,) Rosyi — 4o PołtawyjPo pierwsze, nie każdy, kto przesadza w do- 


borze barw ciemnych jest pessymistą: prze- 
sada może poprostu pochodzić z nieznaio- 


wygłosił na zjeżdzie historyków we Lwowie; mości pewnych źródeł, a świadczy o pesy- 


mizmie dopiero wówczas, gdy pochodzi z 
pewnej skłonności apriorycznej. Powtówe, 
należałoby bliżej określić rodzaj zjawisk _hi- 


żeby autor karcił Szujskiego lub towarzyszy |zą atakowaną przezeń „szkołą krakowską”; 'storycznych, o których powyżej mowa. Kle- 


za pesymizm; sam on, przeciwnie, przeszedł 
od wychwalania demokracvi szlacheckiej do 


| 


z największą swadą bronił jej Oswald Bal.|mens Kanteeki przedstawił kasztelana Sża- 
zer. Koniec końcem oskarżonej szkoły nie nisława Poniatowskiego najpierw w świetle 


surowego sądu o epoce saskiej, gdzie „ser-|potepiono, rezolucye Korzona upadły *), ale niekorzystnem, potem w Kkorzystnem, a jc- 


ca i rozumu narodoweso niema z kim zespo- | duch, przęzeń reprezentowany, zwyciężył, Z dnak każdy, kto go czytał, przyzna, że 
Władysław Smoleński, Warszawiak, | historyi politycznej wyłoniła się i wvogrę-jtor właśnie w późniejszej swej pracy zbliżeł 


leż, 


FATE 


wniósł (1886) *) słuszne zastrzeżenie przeciw-|bniła mniej lub więcej poprawna. polityka się do pesymizmu szkoły krakowskiej. Ps- 
ko rozpatrywaniu całych dziejów Polski z historyczna. Po śmierci Szujskiego (1883) i znawszy bowiem bliżej nizki sian umysłowo- 
punktu widzenia późniejszego upadku pań-! Kalinki (1886) po zaniechaniu przez Bo- moralny epoki, spojrzał łaskawiej (i nawet 


syaninowi Karejewowi 5), i nieg dziwnego: 


| 4) Literaturaspoznańska. str, 207. 
Felici, cżem się też tlómaczy w znacznej 


2) Ateneum, 1886. t. IV, Szkoły historyczne 
w Polsce; najnowszą przeróbka tej pracy w „Pi- 
smach Śmołeńskiego, UI, 227 sg. + 
RZ Upadek Polski w literaturze historycznej, str. 

U, 


„sem i wogóle naukowej, nikt już nie przy-. 
kładał tak raz po raz do dziejów swojego, 
monarchicznego kryterywn, i nuta żałubna 


i 
| 
i) Pamiętnik HM. Zjazdu historyków polskich wcj 
| Lwowie, 1890: Błędy historyogratii naszej w budo- 
|waniu dziejów Tolski; dysknsta w t. IJ, 140—162. | 


= 


‘stwa. Zastrzeżenie to nie podobało się Ro- brzyńskiego pracy korstrukeyjnej, a z cza- AŻ zbyt łaskawie) na swego bohatera. Cho- 


dzi o ocenę wartości całego naroda. 
a nie o pogląd na jakieś powierzchowne zja- 
wiską, A 
(Ciag dalszy nastąpi), 

DR WŁ. KONOPCZYŃSKI. 


1) Studya historyczne, 29. 
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ie; rozieżdżali się w różne strony, przeważnie | 
do Wisdnia i wracali dopiero późnym wieczo- | 
rem. Zupybywani o cel podróży odpowiadak w 
tajemniczym uśmiechem, że: „robi się trochę 
interesy ua prawo i na lewo“. i 

Natomiast „nasza Sfe:a* rozleniniona długą . 
bezczynnościa, stosownie fo materyalnych za- | 
sobów, albo żyia w beztroskiiwym kwietyzmie, 
aloe „łrzecząc na la: srogi, spychała bylejako 
dzień po dniu. , 

Bywaly wypadki, że kieś z energiozniejszych | 
zaproponował jakąś akeyę zbiorową i podjecie | 
niewątpliwie dobrych interesów. których wiele | 
paówczas leża:o odłogiem; wszystkie te jednak 
odruchy rwących się do czynu jednostek odbi- ' 
jały się od granitowej ściany apatyi rozme!an- | 
cholizowanych uchodźców, Rlórzy „straciwszy ; 
tyle prz wojnę, nie chcieli zasyzykować nic 
więcej”. 


Na pierwszą wiadomość o uwolnionin zaję: ' 


tych przez nieprzę jaciela obszarów, wrócilismy “nroë 


do kraju. | 

„Oni* jednak nie spieszyli się weale z po- 
wroeten., 

Przed kiłku tygodniami spotkałem w Erako- 
wie jedtero z „tamtych“, znajomego współwy” 
gnanca w B., kupca z Horodenki czy Zalesz- 
czyk i zapytałem go kiedy do kraju powrócił. 

>— Ja wcale g B. nie wyjeżdżałem — od- 
pari — zostaję tam aż do końca wojny, jako 
ntzędnik przy magistracie. 

-< — Jakiż jest zakres pańskich „działań?“ 

— Nu, ja mam „offene Ordre* na Galicyę I 

Królestwo (ta mi ją naocznie zademonstrował) 


| wyjeżdżam. stamtąd gdy potrzeba jako dele- 


gat na zakupno towarów u nas. . 

— U nas?! przecież my sami nie nie mamy?! 

= Dlaczego? jak dobrze peszukać, to się 
mmajdzie; ju mam pół wagonu powidła, kaszę, 
aja, fasołę HP. 

Nie ulega wątpłiwości, że każde z większych 
miast zachodnich krajów niemieckich zdobyła 
w gronie „przedsiębiorczych* galicyjskich u- 
chodźców takiego „urzędnika do szczególnych 
poruczeń”, który znając stosunki miejscowe, 
jest ze wszystkich szkodników kraju — naj- 
niebbszpieczniejszy!ł K. Z. 


KRONIKA. 


Zachód p» 432 w. 
Długeść dnia godz. 9 m. 20, 


” 


Z miasta. 
NASTEPNY NUMER „GŁOSU NARODU“ 
B powoda pezypadającego dziś uroczystego 
wieta M. B. Gromnicznej, wyjdzie dopiero w 
poniedziałek popołudniu o zwykłej porze. 
WARSTATY STUDENCKIE. Idea warsta- 


r zamicjs 


zarówno Czerwcn ) 
w cziej Galicyi i Ardólesi' 
Iniczy w przenosze 
szpitali do drugich; i 
nień codziennisw godzinach ho 
dzy 4—6 jepołudniu w lożslu prsy ul. Beszt 
wej L 6, Ji 


(eony poszusujec 


e posad wjanr wnieść 


danie, oraz « poświadczenie z- odhyto- 
go kürsi ga aG eznra 

ktyki odbytej w szyńia e ksiażkę 
służbową); świadc awions | 


przez poiicyę miejsc mg y rodzi- 
ców lub opiekuna w renie małoietności. Oseby 


owa winny też dolzęzyć xlectwo le- 


karskie. 

KURSA WYZSZE DLA KOBIET IM, BARA- 
NIECKIEGO. W so |s RY *knych rozi Q- 
cznie się prawidłowa nauka dn. ary nA 
wszystkich cddziałach tj. na kursie rysunków 
i oramstyka-Osirowak'ej, ię malarstwa 


na kur 
achiewie: ` by prof 


geta, Akt wieczorny prowiudzić bedzio dole: 
prof. Stroyuowski. na wydziałach naukowych 


<+ 
4 Ua 


wpisy na II półrocze rozsoczną się 11 b. m.|fu duiami na: 


Informacye w kancelaryi kursów, Karoelicka 
32, II p., od godz. 10—12. 

DRUGI KONCERT ERIKI MORINI odbędzie 
Się w miesiącu lutym b. r. w sali „Sokoła“. — 
Wobec ogólnego zaińteresowania, jakie wzbu- 
dziła pierwszym razem młodziutka artystka, 
drugi koncert zapowiada sią doskonale. Erika 
Morini, którą prasa krakowska po jej pierw- 
szym koncarcis w grudniu postawiła w równym 
rzędzie obok Hubermana, Burmestra i Marteau, 
odtworzy na drugim koncercie w Krakowie 
kompozycye Bacha, Wieniawskiego, Paganinie- 
go i Sarasatego. Bilety do nabycia u J. Rudni- 
ckiego Linia A—B. 

SPRZEDAŻ KARPI. Miejskie Biuro aprowi- 
zacyjne podaje de puhlicznej wiadomości, że 
począwszy od dnia 2 lutego b. r. rozpocznie się 
w Parku krakowskim sprzedaż ryb węgierskich 
(karpi) po cenie 13 K za 1 kg. 

WŁAMANIA I KRADZIEŻE, W nocy z 28 na 
29 stycznia do magazynów wojskowych na 
Grzegórzkach dokonano włamania i kradzieży 
różnych wyrobów skórzanych wartości koło 50 
tysięcy koron. Ajent policyi Majer przy pomo- 
ey psa „Aidy* wyśledził sprawców zbrodni, któ. 
rymi są trzej żołnierze. Skradzione rzeczy by- 
iy przechowane u J. Plachty przy u4..Grzegórze- 
ckiej L 52, J. Grzesiaka w Dąbiu l. 45 i J. 
Pałczuka, podurzęd. poczt., Topolowa 8. To- 
wary odebrano, a żołnierzy aresztowany. 

Oregdaj policya przytrzymała Natana Kt- 
bna za wywóz towarów. Rewizya przeprowa- 
dzona w mieszkaniu jego siostry wykryła wię- 
ksze ilości tytoniu í bielizny, nie wyjaśnionego 
pochodzenia. 

Wezoraj aresztowano Wacława Karczew- 
skiego óraz braci Stefana i Tadeusza Swałt. 
ków, pomocników kalnerskich w Grand hotelu, 
którzy popełniali kradzieże na szkodę gości. 

W dniu 26 b. r. aresztowano w Dębicy zna- 


tów w szkołach średnich, zapoczątkowana przez | nyeh włamywaczy krakowskich: St. Jaworskie- 
ó, p. profesęcą Jordana, u Rastępnie zrealizowa- |go i Juliana Susuła, dezerterów i symulantów 
= JÀ praktycznie przez Ligę Pomocy przemysło- | wojskowych, którzy włamali się do jednej z 
i wej, zaczyna dzięki poparcia Rady szkolnej kra- | miejscowych kas. Trzech innych wspólników, 
jowej i ministerstwa oświaty, przybierać coraz | mianowicie Czernika, Wójcikiewicza i Kępa a- 
poważniejsze kształty. Działalność Ligi Pomo- |resztowano poprzednio w Krakowie. 

«ty gprzemyełowej na polu warstatów studen- c 

chkich, podobnie jak akcyw' polskiego Muzeum 
szkolnego, mają doznać ze strony władz szkol- 
nych wydataiejszego poparcia. Nie ma wątpłi- 
wości, że przeważziący. wpływ w tej akcyi, po- 
winny mieć władze szkome, bo warstat studen- 
cki stanowić będzie uzupełnienia teoretycznej 
szkiebtej nauki, z drugiej jednak strony byłoby 
rzeczą błędną zacieśniać działałneść warstatów 
Ezkolmych tylko w ramy ofieyalnego, szkolnego |? 


Z Polski i ze świata. 

NÓWY BISKUP LUBELSKI. Piotrkowski 
-Dz. Narod“ dowiaduje się, że ks. kanonik 
Maryan Fuman, proboszcz parafii św. Zygmun- 
ta w Częstochowia, został mianowany bisku- 
pem lubelskim, Podobno konsekracya odbyć się 
ma na „Jasnej Górze. Sufraganem mianowany 
ostał ks. kanonik Jełowiecki ze Solea. 
POLSKIE POSTERUNKI ZAGRANICZNE. 
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| pomiestonych w nastę; i nie okaleczenia. 
, AERC POD KOŁAMI 52 7 AGU. Przed pa- 
| kolejowej w Ts'nawie zda- 
| rzył się wypadek, który pocłągmął za soną Ży- 
cję ludzkie. Niejaka Janina Kolmanówna, wys 
robniea, dostala się tak nieszczęśliwie pod koła 
pociągu, że poriąg jej oderwał glowę. 
tragicznego wypadku pochowano. 
REKWIZYCYA PĄCZKÓW. W ubiegły wto- 
rek żandarmerya obchodziła przeważnie cukier- 
nie w Radomiu, konfiskując pączki, jako nale- 
żące do rzędu artykułów niedozwolonych. 
PATRYOCI NA POCZEKANIU. Znany jest 
w Warszawie typ ,„„patryotów*, którzy do dnia 
5 sierpnia 1915 roku mieli karty wizytowe je- 
dynie rosyjskie; do dnia 5 listopada 1946 r. —- 
niemieckie, a obecnie tylko polskie. W osta- 
mich czasach mamy do zaznaczenia „nagłą* 
zmianę głośnego w pewnych sferach nazwiska 
żydowskiego które do niedawna brzmiało „Ku- 
ratow*, a obecnie „Kuratow-Kuratowski*. Nie- 
dawno również „Hajnt* opowiedział inną hi- 
storyę: Jedna z Żydówek warszawskich zbierała 
jakiś czas ofiary na rzecz pewnej grupy nacyo- 
nalistów żydowskich. Obecnie odmówiła kwe- 
stowania, ponieważ „jej mąż otrzymał właśnie 
w tych dniach wysokie stanowisko (1) w pol- 
skiem ministerstwia sprawiedliwości; nie wy- 
pada jej już zatem zajmować się takiemi histo- 
ryami*.. Bardzo to ciekawe. Szkoda tylko, że 
„Hajnt* nie podał nazwiska. tego patrycty na 
poczekaniu 2 „wysokiem stanowiskiem". 
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Zawładosienła 1 komnnłkaty. 


WIECZÓR ROZMAITOŚCI dochód buds- 
wy „Domu rodzinnego im. Tadeusza Kościu- 
szki* dla sierót po legienistach przy ul. Jagiel- 
łońskiej L 11, urządzony przez Komitet d 
protestoratem Za hr. itot pei pog 
odbędzie się dnia 7 briego, a nie 9 lutego, jak 
poprzedni komunikat zawiadamiał. 

Doborowy zespół tak cenionych sił artysty- 
cznych, jak p. Andrzej Lelewicz, p. Helena Ka- 
mińska, p. Edmund Karasiński i pp. Stanisław 
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ścią ofiarowali współudział, zapewnia P. T. Pu- 
błiczności spędzenie wieczoru w niezwykle mi- 
łym nastroju. W antraktach przygrywać będzie 
muzyka wojskowa. Komitet wszelkich sił do- 
kłada, by dla uprzyjemnienia wieczoru stwo- 
rzyć różne niespodzianki. 

Liczy też Komitet, że społeczeństwo zrozu- 
mie doniosły cel i potrzebę własnego domu 
dia tak niezbędnej instytucyi i za szlachetnym 
popędem serca licznie pospieszy dn. 7 lutego 
do „Sokoła* na „Wieczór rozmaitości", 

ŚWIAT BAŚNI. Odczyt prof. T. Sinki pod 
powyższym tytułem odbędzie się w poniedzia- 
fek dn. 4 b. m. w sali Kopernika Uniw. Jagiell. 
o godz. 6'/, na rzecz ambulatoryów dla ubo- 
gich chorych PP. Ekonomek św. Wincentego a 
Paulo. Bilety wcześniej nabywać można w han- 
dlu p. Fischera, Rynek, Linia A—B,.w cenie 
92Ki1 K. Wstępy a 50 hal. przy wegściu. 

Z KOLA FILOZOFICZNEGO U. U. J. Tego- 
roczny Zarząd Koła filog. U. U. J. na posiedze- 
niu z dn. 26 b. m. ukonstytuował się w nastę- 
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zdawał podówczas ra- 
najatku $. p. ur. Michażuwskiej 
. Zarad ten wydał dia Mi- 
nuo duficyt, który w tów sposób zo- 
stał pokryży, 
„rugą winkszą kwatę pobrał Onyszkiewicz z 
|końecm ubiegłego roku, więe niedawno. 
| Uzi a ona olbrzymią sumę przeszło 
ićówiorć miliona, Etóte zostały w tem spo 
publicznego, 
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Pieniądze deżraudowane przez Onyezkijwi- 
rza poel odziiy głównie z fimduszu aprowizacyj- 
Jego. Mias:0 ma © ACRU UIEŻZTY M 
Banku krajowym ne cele aprowizacyi Otóż 
T Onyszkiewicz wprowadzając fundusze z tego ra- 
uieżączyy do kesy i na Odwrót wyda- 
jąc je, manipniowai tak, że pieniądze iucg:y 
przechodzić do jego kieszeni. Do księgi podre- 
cznej wpisywał pozycye fałszywe. Kontrolor 
nie żądał widocznie ścisłych dowodów na odno- 
šne pozycye i w ten sposób manipulucya bez- 
pośrednia udawała się z dnia na dzień. 

Co z zabieranymi pieniądzmi Onyszkiewicz 
czynił, tego jeszcze ne wiadomo dokladnie. 
Gotówki większej dotychczas przy nim, ani w 
mieszkaniu jego nie znaleziono. Wiadomo, że 
aresztowana została niejaka Sitzmanowa. Wy- 
mieniane też jest nazwisko inuej jeszcze kobie- 
ty. Odnośne szczegóły są jeszcze na razie ta- 
jemnicą śledztwa. 

Ponadto wiadomo, że Onyszkiewicz zajmował 
się jakiemiś wynalazkami. Być może, że do- 
świadczenia w tym celu czynione, która by- 
wają ezęsto kosztownó, również wchłonęły pe- 
wne kwoty. z 

Suma zdefraudowana nie j est jeszcze 
z całą ścisłością ustalona. Nastą- 
pi to dopiero po szczegółowej rewizyi wszyst- 
kich dokumentów i rachunków kasy miejskiej. 
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Defraudacya ta oświetla stosunki w magistra- 
cie krakowskim i cały system administracyl. 
Przedewszystkiem fakt zbrodni i okoliczności, 
wśród jakich ją popełniono, świadczą wyme- 


wnio o zupełnym braku sumiennej kontroli nad. 
| Easa miejską i jej 


funktegonary mi. Dotych- 
ezasowe śledztwo ustaliło przecież, że Onyszkie- 
|wicz defraudacyę rozpoczął jeszcze w r. 1918, 
a więc przez pięciu laty, a nie dypiery w maka 
ubiegłym, jacky te wytikuło z somunikatu pre- 

A "miasta. Przez pięć lat zatem 


działy się w Kasie miejskiej nad- 
|użycia, idącewdziesiątkitysięcy 
ikoroniniktonichnia wiedział. 

A jedrak kontrolowano kasę z ramienia L'y- 
rekcyi Izby obrachuwkowej: ponadto co dwa lub 
¡trzy miesiące odbyw-ły sią rewizya stanu kasy 
przez osobną komisyę, powołaną do tych funk- 
cyi z łcna Rady miejskij Żaden ztych 
ltrganów kontrol .ych nie dostrzegł ni- 
gdy poważniejszej usterki, a zomunikaty ogła- 
„szane w dziennikach twierdziły stada, że „zna- 
łeziono wszystko we wzorowym porządku“. 

Tak było przezlatpięć. Cóż powiedzieć 

o takiej kontroli, która jeszcze przed trzema 
miesiącami, gdy w kasie brakowało już prze- 
szło 200 tysięcy koron, niczego niezauważyła 
i stwierdziła w oficyalnym komunikacie „wzo- 
rowy porządek“. Wobec tego trzeba zapytać. 
kto należy do tej komisyi kontrolnej? S%ład 


tego ciała powinien być ogłoszo- 


ny. 
Widzimy, w jaki sposób pojmowały i spel- 
niały swe obowiązki różne organś, którym po- 
wierzono kdntrolę nad kasą miejską ł jej funk- 
cyonaryuszami. Trudnoby to zaiste zrozumieć, 
gdyby nie pamiętało się o atmosferze, jaka ed 
długiego czasu otacza cały nasz samorząd 


gminny. Przypomnijmy tylko, że wybory, z ja- 


kich wyszła dzisiejsza Rada m. Krakowa, były 
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jaa iączy różne wyaziały mztojstiatu i różna 
(w onih nometniane nadużycia. 
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| wvńziałe V. powey sły zwróci 
uwase czynukuw odpowiedzialnych na wsz; Tte 
lko wosóle, co się w oooi merie "viaiia Nis 
zwróciły. A nastepstwa oradamy własu:-. 
Nikomu, kto się sprawami miejskigini biiżej 
| zajmuje, nia jest tajnem, ża czuskowio prezyw 
dyum miasta otrzymnią dokłsdne i ważna nie 
raz informacye, które powinny siużyć za przede 
miot najsurowszych badań i za sposobność os 
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osyszezenia atmosfory, jeżsii zarzuty oka%ą: słą 
uzasadnione, W skiadzie urzędniczym msgósttaw 


tem i uczciwością, prawdziwi urzędnicy-oby« 
watele. Za co ma na nien padać cied 
tych nrsktyk, które uniawiają in 
ni — bezkarnie, przynajmniej do czasur Czem 
zasłużyłi sobów «i ladzie na to, aby nazwiska 
ich wymawiano jednym tchem z uuionaani, któ» 
re potem znajdują się na wokandzie sudu kam 
nego? Na to pytanie musi odpowiedzieć zarząd 
miasta, skoro nie spolnia kontroli, skoro umo- 
żliwia w ten sposób urzędnikom nieuczciwym 
plamienie pośrednio dobrej sławy innych. 

Wzzwamy obywatelskie i o uczciwość dbają- 
ce żywioły w Radzie miasta, aby przypiinowały 
dotarcie do dra tej sprzwy: aby nie ustawały 
w nacisku na zarząd Krakowa, iżby etesuziri w 
magistracie wogóle zbadały jak najsurowiej. — 
Wiemy, jak» ciężkiem jest zadanie tej znik omof 
grupy radnych, która musi ucierać się ze zmæ 
chanizowaną, a bezwzgłędną większością, Mimę 
to zwracamy sią do niej, w nadziej, że tym ra 
zem, po takiej katastrofie wzmożę 
się przecież liczebnie o te wszystkie jednostkł 
z Rady, które nie skamieniały jeszcze w prze 
konańiu, że podnosząc ręce przy głosowaniu, 
spełniają już cały obowiązek, jaki na nieh eię- 
ży. Apelujemy do ludzi odpowiedzialnych ze 
wszystkich obozów. Wszyscy, którzy dbają « 
dobrą opinię tego miasta, które przecież nazy- 
wa siebie duchową stolicą Polski, wszyscy eœ 
powinni wziąć się do pracy, aby sprawa zesta 
ła rozświetlona gruntownie, aby winni ponieśli 
odpowiedzialność i by, przy tej sposobności, się: 
gnąć do zaksmarków magistrackich na prawa 
i na lewo i oczyścić wszystko, co oczyścić bę: 
dzie potrzeba. 


znajdują się przecież ludzie wybitni talens 


Nanka, Mteratura, sztuka, 
| JERZY GRWYCZ. „Od Dobienki do Racła 
| wic". „Wodza Narodu" Cz. II. Z rycinami St 
Bagieńskięgo. Wyd. M. Arcta, Warszawa 1917 
| n Sard a e powisść J 
Orwicza p. t. „Wódz Narodu“, napisana na tl 
młodzieńczych lat Tadeusza Kościuszki aż de 
powrotu z Ameryki, zyskała sobie duły roggtor 
i zjednała wielu czytelników. Obecnie auto 
wydał część drugą tej powieści, stanowiącą C% 
łość samą w sobie, pt. „Od Bubienki do Ra- 
cławie*, w której opisuje dzieje tycia i czy- 
nów, naprzód dzielnego generała, a wkrótoe 
Najwyższego Naczelnika Narodu, aż do zwy: 
cięstwa i racławickiej sławy. W powieści Gm. 


wicza znajdujemy skarbnicę szłachetmych uczuć 


i gorącą miłość Ojczyzny Naczelnika, tak pięe 
knie odczutą i podaną w dobrej formie mžodos 
cianym umysłem, że śmisło można zaliczyć 
„Od Dubienki do Racławie* do wybitniejszych 
powieści historycznych polskie, a wydanych 


w ostatnich latach. Książkę zdobią doskonała | 


ilustracye St. Bagieńskiego. 

„ROK POLSKI”, grudzień 1917 — zawierą 
treść następującą: Przygodny: Wschodnie niew 
bezpieczeństwo; W. Smoluchowski: Kobiety w 
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naukach ścisłych; Ka. K. Zimmermann: U kole 


bki militaryzmu pruskiego; A. G. Siedleczh 
Książka prof. Chrzanowskiego o Fredrze; ** 
Rybarski: Niemcy a Stany Zjedn.; Z. Kirkon 
Stosunki narodowościowe w Wie A 
chwili zaboru i w początkach rządów praskichj 
Notatki. 
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Wasi ruuzcii Crt ; wini- gresie sowietów. W rpowiedzini, że Pz% 
La ki owych aiak ów, która za każ- CY, stów W rgs ? ach 5" Ei = 
r : "IN E mi znajduje się w paoa Ci By Ni, JS 

EET M. <a Pa robotnicy, którzy po semjkusukłaćz ją. si 

dy Mikami ausic- zrskiemi, swoimi praecTawcami. Ponie rza 

è T krsych widowni wcycy mie doniesioo „e siezik kończy sią klesta ała. 

E gk fsyi nastąpić (sra nies wa SYiacyz. Za 

= Pise twatermiętrz Luis=o:1, | musiałaby ona zewrze pokój, sprzeciwia) 

| i . icy sie interesom robotników "Rząd sowjetów |. 

s  uBszęże cuż Ista Wojny? ana" Ea e awokado 

D o oasis ti ło, ponieważ poriada joszeze gość materyah |. 

p : ©. B. kom Biuro Reuic.2. Tenutar da wywołania xissowej walki wj, 

i Chay łownie z literatów i dzienni- Europie zachodniej, a przez te re- 

Wo ZarY+ W. wdowi Lensdownowi adres, wolucyi światoweł. Ni ne ms- 

E rr Ayu za jego uslugę, spełnio- ją, jak sic zdaje, zamitrm anekrowat wszy- 
ną dla krzja wyda! listu, opublikowane- stkich obszarów, obsadzonych przez BWA j: 
go przecz „Bkiję Telegra 29. listopada.: wojska, a dążą tylko do _ urzeczywist- 

-„głd Lansdowhe w odpowiedzi do deputacyi |nienia wojskowych i wojskowo-gospodar- 
anaes i Sędzę, Be my wszyscy jesteśmy |czych celów, na które, zdaniem Trockiego, | 

goio”' le strzemną wojnę prowadzić tak dłu- Londyn zgadza się milcząco. W 

ga, aż osiągricmy zorawiedliwy pokój, śe Anglii uświadomioro sobie, że nie można 

też życzymy sobie, ażeby nie zaniechano ż”-| Niemiec zwyciężyć i dlatego Anglia chce 

dnej sposcómości, któraby ten pokój przy-|dać Niemcom na wschodzie te rekompensa- 

biiżyla. Niektórzy twierdzą, że taki pokój | ty, jaktej Niemcy potrzebują, aby być przy- 

= może być sprowadzony przez rokowania, | stępniejszymi dia rokowań z Anglią i Ame- 

3 14 Toe 


iani znów mniemata, że goiit można do nie- reka A e 
go tylko przez zupełne zw POWO. WYT 7 p x 


ppa AWE HOROSKOPY., 
D ra <Y zc, pe 
Nie znam osoby. któraby mogłaj, Wiedeń. (Telefonem). „Abeńd” zamieszcza 
powiedzieć że jest na widekuj ardzo różowa zabarwioną. wiadomość, jaką 
zupełnezwyciestwo na polu wał | keła berifiskie otrzymały z Zurychu, że pro- 
ki. Proces rozkładowy mamialby trwać bar- pozycya br. Czernina podjęcia rokowań z 
dzo długo. Rząd, kżóry się zajmował ta | Ameryką spotkała sig w kołach miarodaj- 
Bpiz%2, mówi e 8 łatach. Musimy eobie; aych amerykańskich zbar d zokorz yst 
wzedstawie, eoby oznaczały jeszcze dwa ja em przyjęciem. Także kołą angiel- 


lata weiny! Oto wzrost długów pæ a|Skie przyjęły propozycyę QCzernina przyja- 
brak środków żywnośj wywołałbyjznem milczeniem. 
głód i nastąpiby s*braszny stan dla 
cywilłiząggt Bałego świata. Dla- 
la sy starać się osiągnąć w odpowie- 
dnim czasie honorowy i trwaly pokój. Jedy- 
mą drogą ku temu jest zjednoczenie wszyst- 
„kich mocarstw (a nie zjednoczenie jednej 
grupy przeciw drugiej grupie), któreby każ- 
dy międzynarodowy konflikt oddawało mię-| 
m, e PE h Skutkiem zniszczenia mostów i zburzenia 
ezynom, Udział Niemiec. w takiem zjedno- | linii kolejowych podeeas bitwy pod Wykor. 
czenia byłby muprzeczaniem pruskiego mili- Siem, Petersburg jest calkowicie odcięty od 
tarpamu. Finlandyt, ~ szem 

à Wiedeń. (Telofonom.) Dzienniki wiedeń- 

Wilson o wojnie. 


skie podaja szereg szczegółów o stosunkach, 

«pk 1 pennuiących w Rosyi Między innymi dono- 
te Waszyngtam. B. kor. Biuro Reutera. W szą, że walki w Rosyi południoweż i zacho- 
mowie swej prozydent Wilson po- |driej trwają dalej. Bolszewicy zamianowali 
wody, które zmusiły Stany Zjednoczone do | głównym komendantem walczących oddzia” 
przystąpienia do wojny 1 powiedział, że łów prostego żołnierza Tudeneekiego. 
Niemcy nietylko naruszyły zasady sprawfe- | Wdał on się w bitwę koło Woroneża, która 
Ulwości, ała Skio odiiawna obowiązujące |jeszcze trwa. Żołnierze jego oddziałów ra- 
prawa międzynarodowe 1 uRisty: Rząd nie... bują wsie. Chłopi zbroją się sami W Peters- 
Mfęcki wykonuje swą władzę w ten sposób, |burgu rada sowietów postanowiła rozbroić 
Aly mamą życie gospodarcza zostało odcię-| Iadność -niemaksymalistyczną.  Qzerwona 


Wojna domowa w Rosyi. 


Amsterdam. B. kor. Jak donosi jeden z tu- 
tejszych dzienników, „Times* dowiaduje się 
z Petersburga, że rosyjskie czerwone gwar- 

dye wysłano na Besarabię, Także różne 
froatows pułki piechoty z artyleryą otrzy- 
mały rozkaz udamia się na Besarabię. 


$o — © ile wchodzi pod wagę nasza ko-|gwardya, która otrzymała rozkaz wykona- 
prumkącya z Europą — i pragnie urzeczy- |iia tego zarządzenia, spotkała się z silnym 


wistnić 2 Fotrwałego naruszenia _roz-| oporem. m , 
woju naszego żysła narodowego i wydania| Wedle nadeszłych wiadomości, w całej 
Ameryki na łaskę rządu cesarskiego. Oma- linie kolejowe znajdują się w rẹ- 
wiając rezultat żniw r. 1917, oświadczył Wil- | kach Chińczyków, którzy wykonują kontro- 
"R Pope. dołożyć usilnych starań, by |lę i wypędzają bolszewików. 


ierinnu wzieła woa] SZWEDZI OPUSZCZAJĄ FINLANDYĘ. 
mocy i Wilson myśli, że praca, inteli- aga. B. kor. „Berlinske Tidende" 
i_ ofiarność amerykańskich rolników | donosi ze Sztokholmu: Szwedzka kanonier- 
oprowadza wojnę do pełnego sławy końca. |ka „Svensksund* i dwa szwedzkie parowce 


n i odjeżdżają 1. lutego do Finlandyi, aby za- 
Niemieckie ataki lotnicze. brać stamtąd szwedzkich obywateli. 


DRUGI ZAMACH NA LENINA. 
Londyn. B. kor. Reuter. „Daily News“ 
donoszą z Petersburga, że nie udał się tam 
yé około 60. Wybu-|nowy zamach na Lenina. Młody student 
miejscami pożary,| wtargnął do Smolnego Instytutu i strzelił 
przerwaniem rur $ kilka razy, nie wyrządzając szkody. Areszto- 
wano go. 


itale, w których złożono rannych. 
Rannyek ma b 

hy bomb sposi 

© można objasni 


Obrazki na pamiątkę pierwszej Komunii Świętej, 
=-- Stacye Męki Pańskiej, Feretrony, === 
m Figacy z drzewa i z masy i Obrazy do Ołtarzy 
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stanu wojennego i zakaz zgromadzeń i po- 


i z Westfalii dochodzą pomyślne wiadomo- 
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iem dla poczuc! 


ZY MANY 


jemieskiemu n 
eży, i207 tak aby 
awieciała namiętai o tem, 
y ich jest jedność. Dziennik 
oświadcza dalej, że z całą siłą i stanow 


apno r Tea 
| usrnąć 26 | gy A 
bytoby | 


erzonie akiu o Kongu z r. 1885 na ca? 
Afrykę npodzwrotnikową. 
tyehczasowe stosunki zwierzennietwa. 
. ipa 
Sipak 
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> Kas h interesów przeciw usiłowaniom przewroto- 
u WSMBZEG wym; zmierzającym do rozdarcia Austryi, 
będzie działał na rzecz poparcia klas zara- 
biających przez państwo, popierał nowocze- 
snego ducha gospodarczego. Życzymy sobie, 
laby z wojny wyszła Austrya poważana w 
świecie, w którejby Niemey posiadali nale- 
żne im stanowisko, a wszystkie narody gwa- 
rancyę rozwoju gospodarczego i kultuzalne- 
So:-W osiągnięciu tego celu będzie. dziennik 
współpracował z całą objektywnością, lecz 
także z potrzebna stanowczością. 


Min. Ćwikiiński o sprawach oświaty. 


Wiedeń. B. kor. Na ostatniem posiedzeniu 
komisyi budżetowej minister oświaty, dr 
Ćwikliński, omawiał szczegółowo sprawy 
swego działu i wskazał na trudności, jakie 
mmsiało szkolnictwo pokonać w czasie woj- 
ny. Minister przedstawił starania rządu 0 zor- 

ganizowanie nauczania dzieci uchodźców. 
Niemniej ważnemi były rozporządzenia, któ- 
re ułatwiły powołanym do służby wojsko- 
wej uczniom szkół wyższych dokończenie 
studyów. Drożyzna spowodowała dła nau- 
czycielstwa bardzo przykre położenie. Za- 
rząd naukowy uważał za swój obowiązek 
przyjść tu z pomocą. Minister wspomina o 
dodatkach drożyźnianych dla nauczycieli. 
Dalej wyraził minister życzenie, aby było 
wkrótce możliwe przeprowadzić w drodze 
budżetowej uregulowanie płać profesorów 
szkół wyższych. Minister wspomniał nastę- 
pnie o potrzebie wyposażenia szkół wydzia- 
łowych oraz mówił o trudnościach, stojacych 
na drodze dopuszezenia kobiet do studyów 
prawniczych i techniczych. W najbliższym 
czasie zostaną wydane zarządzenia, które 
umożliwią kobietom wyższe studya w dzie- 
dzinie sztuk plastycznych. Wreszcie reago- 
wał minister na cały szereg kwestył i ży- 
czeń, przedstawionych przez mowców w dy- 
skusyi. 


roseiniez 

Berlin, B. kor. Wezorajsze wykroczenia 
skłoniły rząd do zarządzeń przeciw roz 
szerzaniu się strajku. Zarządzenia 
te odniosły natychmiast sukces. Strajk, jak 
się zdaje, już niewzmagasię, Wezoraj 
służbowy oficer straży zamkowej przy gło- 
T E E AE EE YA E EN 4 Ar 
ost rzony stan oblężenia dla Wiel- 
zwyczajne rządy wojenne i grozi najostrzej- 
szemi Środkami w razie, gdyby się wykro- 
czenia powtórzyły. Głównodowodzący w 
Marchii wydał równocześnie do ludności 
przestrogę przed zakłócaniem porządku pu- 
blicznego. Ustawę o zgromadzeniach zawie- 
8Z0RO, 


ROZKAZ WOJSKOWY. 

Berlin. B. kor. Opublikowano tu następu- 
jące ogłoszenie: Ruch strajkowy, w którym 
trwa jeszcze część rohotników Wielkiego 
Berlina, przeszkadza zaopatrzeniu wojska i 
marynarki w broń i amunicyę. Postanawiam 
z tego powodu, hy fabryki (tu są wymienio- 
ne fabryki, zajmujące sig wyrobem amuni- 
eyi, maszyn ete. w liczbie 7) postawić pod 
wojskowe kierownietwo i palecić robotnikom 
tych fabryk podjąć z powrotem pracę naj- 
później w poniedziałek, 4. lutego, o godz. 7 
rano. Działający przeciw temu obwieszcze- 
niu narażają się na ciężką karę, według prze- 
pisów o stanie oblężenia. Ci robotnicy, któ- 
rzy są obowiązani do służby wojskowej, 20- 
staną prócz tego do tej służby wciagnięci. 
Głównodowedzący Marchii, Kessel, . generał- 
pułkownik, 


SYTUACYA W BERLINIE. 

Berlin. B. kor. Biuro Wolffa. Do godz. t 
w południe nie powtórzyły się dziś nigdzie | 
wczorajsze wykroczenia, nie doniesiono też 
o żadnych demonstracyach. Fabryki środ- 
ków żywności pratowały dalej, komunika- 
cya piesza odbywała się bès żadnej prze- 
szkody. „Vorwärts“ zamieszczą dłuższe u- 
wagi nad sytuacyą i oświadcza, że 
demokracya nie chce nieprzyjacielskich im- 
peryalistów utwierdzać w nadziei, że jest 
rzeczą możliwą, iż diuższe trwanie wojny u- 
rzeczywistni ich zamiary. Także z innych 
części państwa dochodzą zadowalające wia- 
domości. ` 


RUCH STRAJKOWY NA PROWINCYI. 

Berlin. B. kor. „Vorwärts“ po trzech 
dniach wyszedł dziś znowu. Liczbę strajku- 
wczoraj wieczór na 
180.000, to znaczy 25 procent robotników, 
czynnych w Berlinie. Z poza Berlina nie do- 
niesiono o paważniejszych zajściach. Także 
dla Hamburga i okolicy wprowadzono sądy 


Nowa partya węgierska. 


Budapeszt. B. kor. Węg. Biuro kor. Partya 
konstytucyjna odbyła dziś konferencyę, nia któ- 
rej postanowiono rozwiązanie partyi i wstąpie- 
nie do nowej rządowej. 

Budapeszt. B. kor. Węg. Biuro kor. Na kon- 
ferencyi zjednoczonych partyi niezawisłości 1 
48 roku (grupa Apponyego) postanowiono po 
przemówieniach licznych mowców rozwiązać 
partyę i na podstawie programu, ogłoszonego w 
Izbie posłów przez prezydenta Wekerlego, wstą- 
pić do nowej partyi rządowej. Z tem postano- 
wieniem nie solidaryzowało sią 5 członków 
partyi. 


Wiadomości telegraficzne, 


Nowy prezes Koła polskiego. 
Wiedeń, (Telefonem). Nowo wybrany pre- 
zes Koła polskiego złożył dzisiaj oficyalną 


chodów. Strajk w Hamburgu wzmógł się 
trochę. Natomiast z okolie nadreńskich 
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GZONĄ przez prer 
RADOMAS DOT na. 
TEORIEN 
TY! (kelefenem) U prz 
strów jawil się dzisiaj ua kor 
stawiciele Dkratticów, pos. | 
Eug. Lewicki, W obradach wzieji udział min. 
Eoman i Höfer” Narady dotyczyły kwestył 


Tiaria 


P € 
IE, zw Omin WAMI 


yi przede 


reh'to sprawach Dusini starają się zana. 


to czem maożemiy, CZYĆ SWo odrebne stanowisko. 
r EUPA Ea | 


Beia rozżwajszia, 
Wiedeń, (Telefonem). Ze wzgiędu na roze 
wiązanie Zjednoczenia woln. ograrynszów 
Izby postów prezydent Centralnego biura 


DSi à Ze z ca 1 1 SMMOWCZE- | gerar. rozesłał zaproszenie na posiedzenia . 
ścią będzie bronił najwyższych państwowych (biura na 6. bm. 


ceiien przeprowadzenia li- 
kwidacyi tego bium. W razie odrzucenia jos 
go wniosku prezydent zgiasza swe ustapiGe 
nie. W zaproszeniu podnosi z ubolewaniem, 
że względy polityczne sparaliżowały akcyq 
agraryuszów w Izbie posłów. 

Ochotnicy Garibałdiego. 

Lugaro. B. kor. „Tribuna“ donosi: Włosid 
rząd chce stworzyć wojsko ochotnicze Gari- 
baldiego i w celų organizacyi tego wojska 
przybył do Rzymn Peppino Garibaldi, do- 
byehczasowy brygadyer regularnego Woje 
ska. 

Aresztowania w Paryżu. 
Berlin. B. kor. Biuro Wolffa. Lyońskie. 
dzienniki donoszą, że wczoraj w Paryżm 
przedsięwzięto w kolach słowiańsko-anarchie 
stycznych wiele aresztowań, 


NADESŁARE, 
WACŁAWA GRABIANSKTEGO 


PIEKŁO 


(SZKICE Z WOJNY). 
Przed moe — Piekło. — Jedna nog, za 
owięty Boże, Święty mocny. — Pan i pies, — 
Przestępca. — Stajenka Betlejemska, — Matka, -# 
smierć. — Szpieg. es 
Cena koron 3:50. 
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 
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książkę na miejscu, oraz 
wysyła za zaliczką lub po nadesłaniu 
należytości. 


Już wyszedł z druku  , 


popis zprzyczłogo Wiek 


Fantazya społeczna 2 r. 1881. 


STEFANA BUSZCZYŃSKIEGO 
AUTORA „UPADKU EUROPY“. 
Cena K 3. 
Do nabycią we wszystkich zaiczaząmm iw Admi- 
nistracył „Głosu Narodu" Kraków, Krzyża 11, któ. 


ra wysyła książki za zaliczką pocztową lub po 
nadesłaniu mależytości. 2487 


Przesyłka zwykła 10 b., przesyłka polecona 35 h. 


i 


Za spokój duszy ś. p. 


Dra Augusta Aydukiewiczą 
notaryusze w Sokołowie, 
eel 5 © męża iojca odprawłone zoe 
stanie Nabożeństwo żałobne jako w pierwszą 
bolesną rocznicę śmierci w dniu 4 lutego br. 
o godzinie 9 rano w kościele św, Krzyża, na 
które Krewnych 1 Znajomych zaprasza 

4 żona z dziećmi, 


a KAZIMIERZ ZAJĄCZKOWSKI 
== INN | zęśtiowy Skład atytafów dewacyjnych, Kraków, Plac Maryacki L 0. 
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gospodarczych Galievi wschodniej w któ- 
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Lir. 4._ „GŁOS NARODU" z dnia 2 Lutego 1918 roku... NA_28 , 


RATE? 


SER 


TEREI 


W satotę ? lutego b.y.s nsdz. ° sorzteśaij 


M POLSKIE 


faseka w 3 aktash Lucyana Rydja. 


OSOBY: 


Brandt, Brzeski, Feliinan, Jarniński, Jednoweki, 
Kor: ski, Motyczyński, Noskowski, Pucha!zki, 
Rdza wicz, Sospowski, Szymborski, Węgierko, Zel- 


werowicz, Żarski. 


Bsarnecka Helena, Górska Helena, Łuszczkiewi- 


czówna Róża, 


Kosmowska Ada. 


OSOBY Z SZOPKI: 


Biesiadecki Zygmunt, Bończa Leonard. 


Reżuser: Zygmunt Noskowski. 


W bote 2 miega Br. o satz I wietzorzm 


PAN JOWIALSKI 


komedya w 4 aktach prozą Al. hr. Fredry. 


OSO g. Rdzawiez Ne 
Bostrowaki Zyzm.. Orwid J., zawicz K., 
gierko AL, Ze! erowicz Àl., Żarski Wład. 
©osaplióska Z., Rotter A., Sołsku-Grosserowa, 
~ Reż! 


r: Aleksander śewereintcz, 


RENT EAEE AE WIE PRA 
TEATR LUDOWY 


ULICA RAJSKA NUMER 12. 
W sobotę dnia 2 fułego b, 1. e gedz. 3 pop. 


ODSIECZ WIEDNIA 


okas historyczny w 4 odsłonach Wc. Rapackiego. 


yeh rolach: 


W główn; 
Berski, Boehlke, SKalinowski, Rucharski, Moty- 


tayńaki, s: 


e 


Jadwiga, 


Rysiewiez, Ruthwen, Sohmid, 
nowski, Stępowski. 


Horowiczowa, Turowicz Jadwiga. 


W sotełę 2 lutego b, r 3 godz. 11/2 Fietz. 


JAWRUTA 


słalanka-opera w 3 aktach Knisźnina. 


OSOBY 


o 2 
wska Kazimiera, Herasimowicz Stefania, 
icka Janina, Miłowska Helena, Turowicz 


Żarska Leonia, Żelsya Marya. 


Beroński, Bojnarowski, Czerski, “Karasiński, Ki- _ 
* jowski. Kolwas, Minowiez, Miller, Rawita-Pru- 
szyński, Wierzbicki. 


i 


z 


x 


dramat w 8 aktach z 
; pery 


Program od 31 stycznia b. r. 
Druga niespodzianka I 


|  Najznaćom'isze dzieło sztuki! | 

a LEJ 
Kajus Julis Cezarį 
$iragedya itana ludzkiego w € nkt. $ 
| Występ s:ynnego tragika E. Novel 


| ego. 


Geny miejsc podwyższoną. 


KNO ZACHĘTA 


RYNEK GŁ PAŁAC SPISKI | 


dana 


IPR 


UL. LISTOPADA 18. 


Film Cinesa! 


Muzyka Masseneta, Wagnera § 
i Rudnickiego. 


asz i tancerka 

rimabalłeriną 

nadwornej DORĄ KAISER 
w roli naczelnej. 


ZANKIER 


| w 3 aktach, występ Siynsiej 


PI MENICHELŁI, znakomitej ar- 


tystki i piękności. 


dramat w 3 aktach. W roli tytułowej 


Gunnar Tolnśsz. 


Ponadto inne obrazy. 


Paczątek 


i 
OMIEN Poawale 6. 
Gzłowiek bez litości 
przedstawień W out atókć 


w siadzicię o GL 3, = tiau program b $a. 


40047234 ROGERRERCINEG0GPOGŁORERN>PA 


KI 


Ma ggólne zainteresowanie P. 1. Pabliczności 


HALKA 


fiim operowy w 3 aktach. 


Cudowna maipa 


NO-WANDA| 


Od 1 "do 3 lutogo b. r. 


AL 4440 24.1 


komedya w 4 aktach. 


4446000 cui500%% PROD OCNOKJĄCENSCE 


KINO LUBICZ 
UL. LUBISZ L, 15, obok dworea kalojaw. 


ULICA 


Od 1 do 4 lutego B. r. 


Zagadkowa szafa 
dramat dicli. w 4 eit. z Hedda Werncz. 


Lira na froncie 


komedya w 2 aktach, 


VWeway — zdjęcie z natury. 
Poczatek przaństev. leń © getz. Ś. parol 


KINO OPIEKA 


ZIELONA NUMER 17. 


lii i 


Od piątku 25 do poniedziadsu 28-g9 


ZEMSTA UDZUKAREGO 


wspaniały wielki dram- t w 5 aktach, 


prócz 


tego Komedya i zdjęcie z natury. 


Eai aa TiN: p ana aE 


Od 31 stycznia do 2 lutego D. r. 


ó . 4 L4 e 7 
1 W szponach namiętności | 
ć wielki dramat kryminalny w 4 częściach i 
W głównej roli wystąpi ERNA MOFENA. 


| Ponadto wybarna komedya w 2 aktach. | 
p Początek o zedz. 5. (Niedziela o g. 31/,). B 


wu 


-== CENTRALNE === 


BIURO WIDAWNCTW 


KRAKÓW, UL. COŁĘBIA L. 20, parter 


a BIBLIOTECZKE 
» LEGIONISTY 


wychodzącą = red. Prof, Dra Wacława Toka- 
rza, zn nego i cenionego historyka. Są to wielkiej 
wartości wznowienia dawnych i zapomnianych 
dzieł militarnych wielkich naszych autorów woj- 
skowych, dalej pamiątki z kampanii i dzieła ob- 
cych autorów o powstaniach polskich. 
Wyszło dotychczas kilkanaście tomików. Tomik 
pojedynczy N. 4 . —0 
(szczegóły w naszym katalogu nakładowym, który 
przesyłamy na żądanie). 
Poleca również: 


BIBLIOTECZKĘ POLSKĄ 


małe, tanie tomiki zawierzjące najcennie:sze 
utwory dawnych i nowych autorów, 

dalej: 
GRUSZECKI ARTUR : O wolność i godność (po- 

wieść legionowa) K. f= 
KADEN-BANDROWSKI 


: Piłsudczycy » 250 
3 = Bitwa pod Kona- 

FaMi a die . aatde. 6 wia = 
LFESZCZYNSKI EDWARD: Balady ipieśni „ 8— 
MERWIN BERTOLD Dr. Legiony w boju * 

Š 2 1914 1915,2 tomy w 4— 

P 5 Z życia w Legionach „ 4— 
ORKAN WŁADYSŁAW: Drogą czwartaków œ 6— 
ROSTWOROWSKI STANISŁAW : Szabią 

1 piórem i - p S 
TARNOWSKI STANISŁAW: Po ogłoszeniu 

RAR WACH Solski, o o. „ —B0 
TOKARZ WAGŁAW Prof. Dr.: sołnierze 

kościuszkowscy „ 1:20 
5 s . Legionista » 180 


Armia Królestwa 
(napsp.gorszym) „ 10— 

w ` \ mapap.lepszyra) „ 12 — 
Nabywać można w biurże oraz wszystkich księ- 
garniach kraju. Składy główne na Królestwo Pol- 
skie: Towarzystwo Md icze, Warszawa, ul, 
Mazowiecka 12; na W. Ka Poznańskie-Poznań B. 
Chrzanowski ul. św. Marcina 70., na Lwów i oko- 
licę: H. Gubrynowicz i Syn, Lwów, Plac Kate- 

dralny L. 9. 

Katalogi nzkładewe przesyłam na żądanie. 
Odsprzedawcy otrzymują rabat, - Wysyłamy na 
adresy poczt polowych tylko za uprzedniem na- 
desłaniem gotówki, z powodu niemożliwości 
zaliczek pocztowych. 2888 


OBRAZY 


ierwszych mistrzów połskicie jak: Axentowicza, Pa- 

ta, Filipkiewicza, Grotta, Kossaka, Malczewskiego, 

Markowicza, Karpińskiego, Wyczółkowskiego, Tondosą 
l innych, na nieustającej wystawie obrazów 


„Gzwórka” Kraków, ul. Sienna |. 2. 


Wystawa otwarta codziennie od 9 rano do 714 wieczór. 
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Śweczenie, 
a Ea a. sa a) 
liszaje, świerz 
usuwa bardzo szybko orvginalna 
„Brunatna maść“ Dra Flesch’a. 
Bezwonna i nie brudzi. 
Słoik na próbę-2 K. 30 h., wielki 
słoik 4 K., porcya familijna 11 K. 
Składy główne: Lwów: apteka Szymona Hay, 
sad». dostawcy; Kraków: apteka „pod Białym 
Orłem*, Rynek główny A-B, 45; Przemyśl: 
c. k. apteka obwodowa M. Śchwarza; Jare- 
saw: apteka „pod Czarnym Orłem“ Józeta 
Rohma; Tarnów: apteka obwodowa J. Misio- 
łowskiego; Urehosyez : apteka „pod Opatrzno- 
ścią* G: F. Tobiaszka; Kołomyja: apteka ob- 
wodowa Dra Stefana Stinzia; Nowy Sącz: 


apteka Marcina Gorzeckiegó; Rzeszów: c. k. 
apteka obwodowa ul. 3. Maja. 258 


PRERE T ORZEC 


Dolska Centrala Rolnicza w Lublinie 


oddała firmie A. DOBRZAŃSKI I SKA 
wyłączna prawo zakupu i sprzedaży nasion 
buraków | marchwi pastewnaj na całą Ziemię 
Kielecka. 
Łaskawe oferty prosimy przesyłać pod adresem: 


Z powiatu miechowskiego B. E hd o. p. Ko- 
. Dobrzański, 
Budziszowce, o. p. Skalbmierz; z innych powiatów: 


cmyrzów; z powiatu pińczowskiego 


B. Kieszczyński, Kocmyrzów lub Dział Handlowy Twa 
Roin, Klelce dla A. Dobrzański i Ska, 2855 


ZE OL aE SHOE BEZWEOE 
SYNDYKAT ROLN 


we Lwowie, ul. Słowackiego 14 


poleca swój bogato zaopatrzony skład narzędzi 
rolmiczycić, przy nabyciu których można uzyskać 

32% prz. subwencył : kredyt rzzdowy. 
Dostarcza nawozy, Rasiona | smary. 
nasiona Koniczyn i ir 


BO oar Os S O Z OFE OPEREBO 


Wyszedi z druku 
Zeszyt pierwszy, Styczeń 1918, Rok II. 


DBUDOWY KRAJU 


pod redakcyą L. Wł. Biegeleisena. 
TREŚĆ ZESZYTU PIERWSZEGO: 
Leon Wład. Biegeleisen: Odbudowa Król. Pol. a Galicyi. 
Prof. Dr A. Krzyżanowski: Przyczyny drożyzny. — 
Dr M. Szarski Uwagi a polityce bankowej. — Radca 
dworu prof. E. Hauswald : Wykształcenie przemysł ‘we 
w Galicyi. — Łeon Paczewski: Prusy wschodnie w Bi- 
lansie handlowym Król. Polskiego. — Dyr. R. Zabor- 
ski: Przemysł młynarski w Galicyit. — Antoni Procner: 
Przerób papieru. Dyr. J. Olszewski: zabewkarstwo 
drzewne. Dr lg. Mahler; W sprawie redukcyi od- 
setek moratoryjny:h. — 7. Popkowski: Niewyzyskane 
skarby w gospodarstwie wiejskiem. *— Prof. K. Skó- 
rewicz: Stan niektórych zabytków architektury w Kró- 
łestwie Polskiem, — Dr Maurycy Mann: Polska lite- 
ratura gospodarcza. — Przegląd gospodarczy. Doc. Dr. 
Bronisław Biegeleisen: Odbudowa Prus wschodnich. — 
Dział sprawozdawczy. E. Grabowski: Podręcznik sta- 
tystyki, — WŁ Janowski: Pamiętnik z powodu dziz- 
sięciolecia Stow. właście. nieruch. st. m. Warszawy. 


z ] skład główny 288 
Aseem 0. A. Krzyżanowskiego W Rrakggis. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


szatnia kobieca 


Kraków, Plac Szczepański 3, 1. p. 
(nad Kawiarnią p. Drobnera) 

ipad l p zamówienia na sukaie damskie, 

luzki, szlafroki, matiny i halki. Wykonanie 

szybkie i staranne. Ceny bardzo przystępne. 

Zgł 'szenia przyjmuje się codziennie od godz. 

8 rano do 1-szej, 265 


Poszukuje sie 
do ku 
kilka wagonów 


Den 
sda 


Ważna dla Pańl 


lued BB ou 


pRa " 266 
świeżych jabłek 
Łaskawe oferty do firmv wojciech Oi- 
Ł szowskhi, Kraków, Mały Rynek, 


lotor „Ursus“ 


10-cio konny, nieużywany, ropowy, stałej 
konstrukcyi, okazyjnie dọ sprzedania, cena 
nizka. Zgłaszać się: K. Jasicki, Proszowice 

pow. Miechów, Król. Pol. 


3 


263 


Distarcza or do mainu 


| najlepszej Wei zrobionego z mojej eseocyl octowej 
c 


(Ersatz) „ A ZE 13 do 20-razgw= razciecz"nie 
wodą, jakoteż Najdalikatniejszege szoku cyżrye 
nowego (Ersatz), przy odbiorze najmniej 25 kłer. 
Fabryka chemicznych przetworów inżynlera-chem:ka 


N. Welwarta, Wiedeń IX., Sensongassa ©. 287 
NAKŁADEM KSIEGARNI = 


S. A. KRZYZANOWSKIEGO 


W KRAKOWIE 
wyszła z druku książka p.t. 


"W SŁONECZKU - 


POEZYA DLA DZIECI I MŁODZIEŻY 
l Zofł Ragoszówny I Józefy Rogosz-Piańka skiel 
iliustrowała Zofia Lubańska-Stryjańska 
Spis rzeczy: 

Łabędzie w Łazicuasch 

Mądra Dyanka 
Nad morzem 
Orka 
Pracowite pszczć: i 
Raniony żóraw 
Słoneczny lot 
Tułacze 
Ułan 
Wigilia 
Zwiastun 
Żołnierzom polskim 

. . 

. 


Atak indora 

Burek-gospodarz 

Co to jest bajka? 

Dwie kurki 

Ewunia i kotek 

Foksteryczki w opaiach 

Gorące serduszko 

Haft babuni 

Indyczka 

Jak Marysia usypiała 
` [miesiączek 

Kochane słoneczko 

Latem 


DO NABYCIA WE WSZYSTKICH KSIĘGARNIACH. 


WF Żądej wszędzie I pranumaeraj W 
„PRZEUŁĄD ŚWIATOWY: 


miesięcznik bogate illnstrewany, poświęcony wazyst- 
kim ies Soczi Wychodzi nst a A mie- 


siara. — W reku 19178 rozpoczynamy druk 
„dllustrowanej FEnzykiopedyi Pedracznz!* 
jsko premia bezpiatną dia naszych pra. 
numersiorów. Prenumerata roczna 4® Ka; pól- 
reczna-20 K, Redakcya i Administracya: Dąbrowa 

_Górnicza, ul. Sienkiewicza 21, Polska, 170 


Wypożyczalnia lut 
S. A. Krzyżanowskiego w Krakowie 
ul. św. Tomasza |. 12 (Grand Hotel) 


otwarta codziennie od godz. 9 da 1 1 od 3 do 7, 


Prenumerata miesięczna 2 kor. 50 hal., 
| 3 kor. na prowincyę, prenumerata kwar- 


talna 10 kor. 194 
ICZY E Przewodnik 

» kj na drodze Życia 
w | duchowego 

© i przez 0. Groy, Tow. Jez. 


wysyła franco Księgarnia 
katolicka Dra Miłkowskie- 
go w Krakowie, po otrzy- 
maniu z góry K. 4. przę- 
kazem pocztowym. 2792-3 
Dj by 


23 GŁÓ 


Rupaja 


Swa 2804 


Księgarnia Skład i Wypeżycza!nia nut 
S. A. KRZYŻANOWSKIFGO 
W KRAKOWIE 


otrzymała na skład główny 
2 znakomite dzieła Jana BENTYNA bes- mk 
przełożone z francuskiego pięknie na język polski, mianowicie: 


Tom I. Z życia ewadów 


kor., 9.69 
Tom II. Bziwy instynktu u ewadów 
i pająków kor. 12.59 


Henryk Fabre jest chwałą, jedną z najwyższych i najczystszych, 
jake posiada obecnie świat cywiłizowany; jest jednym z naj- 
uczeńszych przyrodników i najwspanialszych poetów współ- 
czesnym, najprawdziwszym znaczeniu tego słowa.... 

Jest jednym z tych, którzy budzili i budzą we mnie za- 
wsze najgłębsze uwielbienia Maurice Maeterlinck. 
„Zawzięta wytrwałość jego genialnych obserwacyi porywa 
mnie i zachwyca narówni z arcydziełami sztuki, Od wielu lat 
czytam i miłuję jego dzieła... Roman Rolland. 


Treść tomu; I. Treść tomu IL. 
Poświętnik czczony Na pustkowiu 
ruszka EB kórik zielony 
Lepienie Rozgroza. Sen owadów 
Gąsienica, Przecbrsżenia, Kozioróg 
Komora lęgowa i t. d. Grabarze 
E i Grzebdnie 
i siężycoróg hiszpański Doświadczenia 


Zatrawce Mucha plująca 
Pochodnica Sosnówka 


Tarantula Narbońska 


Nora 
Składanie jaj 


Daremna obietnica 


Wjąców 
drowotność powszeciin: 


Żuk gnojowy 
Żuki gnojewe, 


Minotaurus Typhoeus Rodzina 
Osmyk i jego zwierzyna paskowy 
Misterny oprawca Budowa sieci 
Chwytanie na iep 
Kordówka dwupaskowa Łowy 
Podróżnik pręgowany Drut talegraticeny 
Pizskówki Kopułki i ich budowle 
Zwijacze liści Pszczoły obrostki 
Smuklik i muszka 6 Mularki 
Odżwierna Zwyczaje 
Rozkład płci 
Niedźwiadek Langwedocji Określanie płci 
Rodzina, . | Łiszki na kupuście. icu 


NASIONA 


sarao meray, aw, baraków, marini 


kupuje i sprzedaje 


kotów 


JAWYAKI ROLNICZY W kłów! 


Plac Szczepański L. 6., 


oneen O 7 ON 
Większa Instytucya handlowo-rolnicza 


urzędująca obecnie w Krakowie, która w najbliższy: 
czasie przeniesie swoje biura do Lwowa 
poszukuje 


nuchaltera-bilansisty. 


Reflektuje ‘się 


należy pod „N. Z. 599* do Administracyi „Głosu 
Narodu“. à 218 


GQZEEZNAOUŻZZNOREZ zmOBWZEZO 


MEWAA. CETRA KANNŁOWA 


Oddział: 
Gersa Spółka zbytu bydła i trzody chlewnej we wawie 
czasowo W Mrakowie, ol. Sławkowska L. 1 


sprzedaje w swych jatkach mięso 
bydlęce 


814 
po cenach za 1 kg. 


ma Weiniey przednie K 5'30 


na placu św. ucha I przy ulicy 
Kazimierza Wielkiego 


tylne K 6'48 przednie K 560 


A LVA ee E PORAZ NO SE 


yé = 


W 


A jz ogrodem, pensye 
zl do sprzedania. 
= adw. Dra Piotrow: 
a Łobzowska 22. >? 


Mi |córka oficera wojsk pel 
W j skich z roku 1831. 


ġ | starości i złamacia rękiy 


Hd | nistracya „Głosu Narodu” 


||chora kobieta 


lko na pierwszorzędną siłę. Oferty 
z odpisami świadectw, które nie będą zwrócone wnosić 


PA | ltonirtiegoiś, Ipaaro | 
247 


j | starożytną | nowożytzą | 


©kazya) 
orzechy wioski 
ganio, bo po Ke 3 
kilogram, Sprzedcji 
detailicznie lub hur: 
townie A. Seznawska 
raków, ulita Pańsia 12, part 
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Kay hahar 
Malóy koielie 
w różnych stylach przyj” Aj 
PRACOWNIA 4 


MATYSTYCZNO- MESARSKI 


Wojciecha Brzegi 
Zakopane, Skibówki 1 


Fortepiany, 
Pianina, 
Fisharmonie 


Sprzedaż, zamiana, wyra: 
jem. Kupuje także instru 
menty używane. — Skład 
fortepianów Heleny Sma 
iarskiej, Wolska 7. 279 


piosok pakDOWY 
(dwumiesięczny) 
do podarowania mi 
łośnikom psów. 
Radziwiłłowska 1. 5, 


H. p. od SEM 3 do 6] 
5) 


Do sprzedania z re 
wodu wyjazdu 


sklep KOrZENDĘ 


z trafike- 
Wiadomość w Ad 
i „Głosu Narodu“. 256] 


Willa w atopara 


natowo urządzouá 
Wia 


domość w kancelssy 


skiego, Kraków, u 
R 


a 


Staruszka 


nig 
zdolna do pracy z powodd) 


uprasza 6 łaskawe wsparta 
cie. Datki przyjmuje Admi- 


* 


Starsza 


ozbawiena wszelkich 
rodków do życia, uprasza 
o łaskawe wsparcie. Daiki 
przysmuje Adnisistracya 


„Głosu Narodu" dla j. M. 


Konfesyonał 
kościelny, dębowy, jasny 
projekt prof. Dra Kun- 
zeka - pierwsza nagró= 
da wystawy koście n f+ 
duża biblioteka dędowa, 


sztkłona, 

| 120 krzeseł bukowych, 
sn*ch, 2 

3 stoły rysunkowe rajs= 
bretowe 220x120 cm, 

80 stołów o dwu szufiđ« 
dach 150X85 cm, 

40 ławeczek  dzięcięcych 
z oparciem : 
poleca do sprzedania 


Magazyn Mebli Związku 3 
Stoiarzy Krakowskich | 
Kraków, ul Wiśinał. 3. 4 


1a i 
649 | 


— 
Wszelakie szmaty 


odpadki sukna, jedwas 
biu, fater, papier gazes 
towy i odpadki papieros ` 
we, stare akta, książk 
i broszury kupuje 
najwyższych cenach 
Better, Krasów, uiica $ 
kowska 49, Tel. 1140 
2628 


Kamerdynet 
lat 30, poszukuje pas ? 
sady po kawijlerskii 4 
od 15lutego b. r. Stæ» | 
szewski, Tarnów, u 4 


Gumnijska 13. 74a . 
| ai 


ALBUM 


oryginalnych foto 3 
grafii wojennych 
przeszło 200 sztuk 4 
do sprzedania 4 
za 1000 koron. i 


P 


KUBUJE | 


TOA 

wszelkich systemów 4 
MAGAZYN BRONI 4 
R. GLINIECKI 6574 


Kraków, ul, Szewska A. 


Forka., 


